
N- 98

K U R Y E jT T T F e  W  S K I
w  W IL N IE  w PIĄ TE K  DNIA 6 GRUDNIA V. S. 1818 ROKU.

W IA D O M O ŚC I K R A JO W E .
W  R uikim  Inwalidzie z dnia 24 hstop ida  czytamy ;
,, Jego Cesarska Mość oświadcza Swoje zadowolenie 

dowódzcy oddzielnego korpusu we Francy i, jenerał adju- 
tantow i , H rabi f f  oroncowu, za porządek znaleziony 
W korpusie jego dowództwa , za piękne 'sprawowanie sie 
tegoż korpusu 1 zgodę z mieszkańcami, za dobre oszczgdz 1 
me ludzi rang niższych i porządne ich um undurowani., 
rów nież wszystkim dowódzcom dyw izyy , brygad i pół- 
kow ; a dla każdego rang niższy oh tego korpusu dać rozkazał 
P° ru b lu , po funcie mięsa i porcyi wódki. w

„ Cesarz Jegomość także oświadcza Swoje zadowo
lenie oberkw aterm istrzow i tego korpusu , póikowmkowi 
Szubertowi , za przedstawioną przezeń kartę. W  tw ier
dzy V alenciennes, dnia 10 października 1818 roku.“

Naczelnik głównego sztabu J. C. M. Xiąże Wulkoń- 
s k i,  przez rozkaz dzienny z 'Xkwisgranu d. 24 'paździer- 
n.ka , obwieścił w oysku , iż jenerałowie noszący mundur 
garn izonu , mają odtąd uży wać kroju mundurów armii, 
ż gcią płaskiem. guzikami w  jeden szereg , szpad piecho- 
tnyen 1 kitek białych. r

W  Petersburgu w domu sierot żołnierskich zaprowa
dzono ,uz naukę wzajemnego uczenia, to ,e s t : podług 
metody T,ankastra 1 Helia, ale podług zaaad Pcitalluzzeeo. 
-LHa przychodzących licznie odwiedzać tę  szkołę prze
znaczone są dni poniedziałkowe i wtorkowe , od’ aodzi- 
ny a do 3ciey zpołudnia. P. G recz, wykłada zapytują
cym pożytki tey  m etody; z samey też gorliwości zna'- 
jomy ten pisarz pod,ął się sprawowania obowiazkow in
spektora tey szkoły i nauczycielskiego insty tutu  w o j
skowego. Obwieszczenie to podpisał jenerał ma,or H r a-

*lwe' s > przezydent kommissyi woyskowey dla ułoże
nia naukowych pomocy. ( W  tegorocznym Dzieńmku 
W ileńskim , w nuńierze na miesiąc październik, umie
szczone je s t , bardzo gruntowne, zdanie Hrabiego Siwersa 
•  metodzie Lankastra i Pestallozzego .)

Podług Poczty Pótnocney , dnia 21 lis top ., u X iaże- 
®ia Łopuchina był wielki i świetny b a l, k tóry obecno
ścią swą zaszczycić raczyli NN. W ielki X iażę Jmć M i 
kolay Pawłowicz i W ielka X*ęźna Jeymość' Alexandra  
Federowna.

Hrabia Mocenigo, radca ta y n y , poseł nadzwyczayny 
1 m inister pełnomocny u dworu neapolitańskiego, o trzy
mał order ś. W łodzim ierza 2giey klassy.

W ołga w Kazaniu stanęła d. 2.5 paździer.: w pier
wszych dniach listop. mieli w okolicach owych dostatek 
smegu 1 dobrą sanną drogę. W  W uitce  zupełna zima i 
sanna droga zaczęła się 20 listop. —  O tegorocznym sta
nie pory teraz meyszey w  Petersburgu, Ruski Invalid  pisze- 
W  przeszłą niedzielę (a4 listop.) mieliśmy zupełna pewność 
zimowey d ro g i: gdy bowiem po kilkudziennyćh znacz
nych mrozach śniegu podpadło, znikły były zupełnie dro
bne kołowe pojazdy, a sanie zajęły ich mieysce Po
mimo tłum u takowych na ulicy , zdawała sie panować 
spokoynosc 1 cichość, turkot albowiem kół dorożkowych 
me naprzykrzał się uszom. Ale ta  przyjemna odmiana 
me długo trw a ła , w iatr od morza sprow adził wilgoć i 
Słoty, 1 tak  poniedziałek i w torek odznaczyły sie nay- 
przykrzeyszym  czasem ; śnieg zniknął całkow icie, 'zosta* 
Wując po sobie nieznośne błoto. W e środę za usta
niem morskiego w iatru, czas stał się suchszym , a przy
m rozek nieprzechodząoy trzech stopni i jasno świecące 
•łonce, dzień aaygłębszey jesieni, zamieniło w naypię.

kmeyszy p o czynający  się wiosny. Takie były środa 
czw artek 1 piątek. Niektórzy dziwiąc się tak długie* 
jesieni , utrzymują: że zupełnie w  tym  roku nie bedzie 
zimy, 1 na poparcie swego zdania przyw odzą odwieczny to  
jest przed stu laty wydany (niewiadomo gdzie i przez kogo) 
kalendarz, w którym  się tw ierdzi, że w roku 1818 zimy 
me będzie. Jakkolw iekbądź, wszyscy jednak zaręczają, 
ze podobnie długiey jesieni, jak tegoroczna, nie było tu  od 
założenia Petersburga.

Liczba okrętow  w R ydze  dnia 5o listopada : przyby
łych 1,087, wyszłych i ,4 o i .  '

Kurs wileński na assygnaty : rubel srebr. 3 r  7 7  k t 
dukat M l .  nowy *o r. 38 k., sta ry  *o r . , 8 k . ; . „ p , !  
ryał ou r. 60 k. r

K r ó l e s t w o  P o l  s k  i  e .

z W arszawy d. 8 grudnia
Zeszłey niedzieli, dnia 6 b. m. obchodzono w tey  

Stolicy uroczyście dzień imienin Nayjaśnieyszey W ielkiey 
N ięzny Katarzyny Paw łow ny , Królowey w irtem ber- 
3 ' ey * swlSto orde™ ś. K atarzyny , z. Wrodzonem na
rodowi uczuciem wierności i przyw iązania do N. M onar
chy i N. Jego Rodwiny. Solenne nabożeństwa odpraw i
ły się w kościele katedralnym  i w  kaplicy greckiey ,  
władze krajowe składały powinszowania Jego Cesarzewi- 
cowskiey M ości, W . Xiążęciu Konstantemu. W ieczo
rem oświecono miasto*

Tegoroczna pora jesienna, ciągle prawie jest tu  po
godna; od dni kilku mamy znoWa małe przymroeki. lec*  
śniegu jeszcze nie było.

t, K a l i s z a  25 l i s t o p a d a .
Dzień 22 b. m. , jako patronki m uzyki S. Oecylil 

obchodzony był z świetną uroczystością przez tow arzy 
stwo przyjaciół muzyki w tuteyszem  mieście , k tóre ode 
brawszy potwierdzenie urzędowe , reskryptem  Kommis
syi rządowey spraw w ew nętrznych i policyi, z dnia 8 
pazdzienika r. b., obrało ten dzień na otw arcie swojegc 
ztow arzyszenia, poświęcając tak przyjemny talent na 
cześć Naywyższego w kościele tuteyszym  katedralnym. 
Przeszło sześćdziesięciu kilku członków tow arzystw a nod 
dyrekcyą W . JP. W itkowskiego , wykonali znaną t  lie- 
knosci swey mszą nieśmiertelnego llaydena  Nro 6 Wia* 
dome w m ey znawcom trudności, przezwyciężone zo- 
stały z powszechnym zadowoleniem ; a zacne osoby płci 
p iękney, posiadające niebieski dar głosu, w liczuem'zgro- 
madzeniu , wykonanie tego pięknego dzieła muzyki wiel
kiego m istrza wesprzeć raczyły. Dzień ten uczynił szczę
śliwą wróżbę znacznych postępow, w udoskonaleniu m u
zy i w mieście Kaliszu , a tow arzystw o jey przyjaciół, 
juz odtąd metylko nadzieję, ale istotne daje dowody sw ey 
pracy i gorliwości.

A K TA  KONGRES8U AKW ISGRANSKIEGO.
(z gaz. beri.) W yjątek z protokołu konferencyy Akwis* 

granskich, z dnia  19 listopada 1818 roku.
i łomy bankowe,z któremi rząd francuzki ułożył sie wzgle 

c cm uskutecznienia jego zobow iązań pieniężnych, i których 
powszechnie uznany kredyt skłonił dwory sprzymieszone 
m etylko do przyjęcia zapisów wexlowych na też domy 
przez skarb francuzki zaciągniętych, na summę i 65 nń- 
lionow , podltig G art ykułu konwencyi z dnia g paździer
nika do wypłaty pozostałych, ale nadto do zreaiizowa-



nia za ich pośrednictwem 100 milionów rzeczywiste j 
w ar to śc i , wr zapisach dochodowych podług artykułu 5go 
teyże konwencyi, oświadczyły, źe będq. mogły uskute
cznić w  dziewięciu terminach wszelkie w yp ła ty , które 
na siebie przyjęły; a sprzyjające położenie Paryża, w y 
pocę, w którey układ takowy miał mieysce, łatwość cyr- 
fculacyi, podniesiona wartość dochodow, i widok pomno
żenia mocy publicznego kredytu skutkiem politycznych 
tranzaktow nader zaspakajających i szczęśliwych dlaFran- 
c y i , zdawały się zupełnie usprawiedliw iać opiniją, że 
proponowane od pomienionych domow terminy nie prze
chodziły granic mogących się użyć środkow , i mogły 
bydź przyjęte i dotrzymane bez żadnego uszczerbku tak 
dla F r a n c y i , jako też dla Mocarstw kredytujących.

Na takim stopniu były rz e c z y , gdy konweneya z di 
g października podpisaną została. Ale już ostatnich dni 
tegoż m iesiąca , symptom ata, których niepodobna było 
ukryw ać ważności, przekonały rząd francuzk i, że, mi
mo rozciągłości ź róde ł, których obowiązani do tych wy
płat bankierowie użyć mogli, trudno będzie uskutecznić 
wypłaty te w terminach oznaczonych, bez narażenia bez
pośredniego cyrkulacyi Paryża i Francyi, a pośredniego 
całey Europy handlującey na znaczne niedogodności Cho
ciaż ciężary pieniężne , które trak ta t  z  d. 20 listopada 
1815 na Francyą nałożył, po większey części uskutecz
nione zostały przez handlowe przekazy, działania wexlo- 
we , i przez rozmaite sztuczne środki, które w udosko
nalonym stanie wzajemnych kommunikacyy krajów, za
stępują gotowe pieniądze, zdaje się jednak , że w  ostate
cznym rozbiorze, dość znakomita ilość cyrkulujących pie
niędzy do utrzymania balansu Francyi użytą została. Do 
tey  pierwszey przyczyny jzmnieyszenia się massy cyrku- 
lującyeh pieniędzy, połączyły się inne, których wpływ, 
nie mógł bydź obojętnym. W iele  znacznieyszych państw 
Europy pracuje nad w prowadzeniem pieniędzy metallowych 
na mieysce papierów , które dotąd mieysce ich zastępo* 
wały. Przyjęte na ten koniec środki wymagały znacznego 
wpływu gotowych pieniędzy; i jest rzeczą dostatecz
nie wiadomą, że wpływ uskutecznił się po większey czę
ści przez wywoź pieniędzy z Francyi. Zbieg okoliczno
ści chwilowych, które dostatecznie są wiadome tym, któ
rzy się szczególniey tym przedmiotem zaymują, dały bar- 
dziey uczuć zmnieyszenia tego gotowych pieniędzy w e- 
poce, w  którćy utworzenie dochodow zapowiedziane by
ło trak tatem  ustąpienia woysk. Bank francuzki pierwsze 
skutki tego uczuł. Gotowe jego fundusze , które chwi
la w przódy, na własne potrzeby aż nadto dostateczne 
by ły ,  powoli tak  zostały wyczerpane, źe prawość i roz
tropność , główna zasada tego zakładu , nakazywały jey 
ograniczyć swe w y p ła ty , ,  a tem sąrtiem i wydawanie 
swych biletów. Z tego musiał koniecznie powstać wiel
ki niedostatek cyrkulacyi powszechney. W śród  oko
liczności , które życzyć kazały powiększenia gotowych 
pieniędzy, albo zastępujących je znaków; ażeby nowym 
dochodom, które na mieyscu w obieg puszczone bydź miały, 
odbyt sprawić, niedostatek mogących się użyć wartości był 
tak  wielki, źe nawet cena istnących już dochodow nie 
mogła się utrzymać na birźy. Spaditienie papierów pu
blicznych nastąpiło w takim czasie, w którym tylko przy
czyny wyłącznie z okolicznościami pienięźnemi złączo
ne , podobne zjawienie objaśnić mogły, wszystkie bowiem 
przyczyny polityczne i moralne, mogące działać na k re
dyt jakiego rządu , połączyły się na korzyść Francyi; sko
ro  jednak spadanie to raz nastąpiło, zbieg okoliczności 
potocznych , a nadewszystko nierbzmyślny pośpiech pe- 
wnev liczby właścicielów inskrypcyy w zbywaniu onych, 
osłabiły na chwilę skuteczność środkow, przez które rząd 
i poważne domy handlowe, działaniom jego dopomagające, 
przywiodłyby w  krótkim czasie rzeczy do właściwego im 
zakresu. W steczność tego, co zaszło w Paryżu, musi ko
niecznie dadź się uczuć w sprawach handlowych i pie
niężnych innych mieysc Europy; i jeśli złe to nie zo
stanie stłumione w zarodzie swoim , żaden kray nie bę
dzie wolnym od jey wpływu. Byłoby to niebezpiecznem 
omamieniem, myśleć, że gotowe pieniądze w  takiey się 
mierze w in n y c h  krajach zwiększają, w jakiey się wc  
Francyi zmnieyszają. Ogólne działania pieniężne w świę
cie cywilizowanym odbywają się za pomocą wr porówna
niu bardzo szczupłey summy bitych pieniędzy. Co się zaś 
tycze niedostatku lub obfitości gotowych p ieniędzy, za

leży to nie tak  od rzeczywistey ich ilośc i, jako od stó* 
pnia łatwości i pośpiechu ich obiegu. Ale skoro tylksi 
przyczyna jaka obieg ten w jednym z głównieyszych je
go zakresów działania tam uje, sprawy handlowe, źródła 
przem ysłu , działania wexlowe , cena papierów publicz
nych uczuć to muszą, a zaszły w któr-ymkolwiek z cen* 
tralnych mieysc Europy niedostatek, musi koniecznie spra
wić mniey lub bardziey powszechny niedostatek- Jakoż 
przeszkody zaszłe w  Paryżu  przez ograniczenie Wypłat 
bankowych i powiększające się coraz ściąganie pieniędzy, 
dały się już rozmaicie uczuć w działaniach wszystkich 
indych mieysc handlowych, i w  papierach wszystkich 
rządów.

Prócz tych głównyćh Względów, wartości publicznych 
papierów francużkich, szczególniey w  epoce teraźmey- 
szey obchodzi Mocarstwa , które mają udział w  trak ta
cie z d. 20 listopada x8 i 5 i konwencyi z d. 25 kwie
tnia 1818. Albowiem zawarowawszy w imieniu pod- 
danych swoich, wierzycieli F ra n c y i , źe przyym ą summę 
im należną w zapisach ww ielkiey  xiędzę długów publi
cznych , nie mogą zaniedbać żadnego środka w mocy ich 
będącego, dla zapobieżenia upadkowi w artośc i , które po- 
mieriiońć indiwidua odebrały albo odbiorą; a środki, ja
kie rżąd francuzki prźedsięwiąć może dla utrzymania lub 
polepszenia biegu swych inskrypcyy , nie mągą tem sa
mem dla innych państw bydź obojątnemi.

Zastanowiwszy się uważnie nad tym stanem rzeczy, 
nad heznemi niedogodnościami, któreby powstały z na
głego oddalenia nader wielkiey massy gotowych pienię
d z y , oraz nad szkodą jakąby zadały sprawom handlowym 
wszystkich krajów działania natężone , do których uży
cia domy bankow e, dla uskutecznienia w  krótkim cza
sie przesłania pieniędzy , byłyby zmuszone , rząd fran
cuzki proponował Mocarstwom kredytu jącym , przyjęcie 
Wzaszłych układach dwóch następnych modyfikacyy, jąka
to r 1) przedłużenia do ośmnastu miesięcy terminów o- 
płaty naznaczoney w dziewięciu miesiącach przez kon- 
Wencyą z d. g października; 2) pozwolić domom kon
traktującym uskutecznienia swych zobowiązań wexlami 
na pewne mieysca nie we Francyi położone, a które od
dzielnie wymienione będą.

Pełnomocnicy A ustryack i, Angielski, Pruski i Ros- 
syyski zastanowili się uważnie nad tym  przedmiotem, a 
wypadkiem tego rozważenia było uznanie : f

Ze podane modyfikacye nie naruszają w  niczem ani 
natury , ani mocy zobowiązań pierwiastkowych, ani też 
ręk o y m i, na k tórych polegają ostatecznie wszelkie za
strzeżenia pieniężne konwencyi z d. g października;

Ze modyfikacye te w żaden sposob nie mogą nadwe
rężyć ufności, jaką mocarstwa położyły na domach kon
traktujących , ile źe domy te oświadczyły gotowość u-> 
skutecznieniaswych pierwiastkowych zobowiązań, jeśliby 
mocarstwa uznały tego potrzebę lub przyzwoitość;

Ze tem samem nie trudno będzie objaśnić i za
spokoić opinią publiczną; w obawie , mogącey powstać 
w którymkolwiek bądź kraju , z mylnego tłómaczenia, 
lub mewiadomości prawdziwych pobudek;

Że pomiecione modyfikacye nie powinny bynaymniey 
bydź uważane za korzyść prywatną dla rządu francu- 
zkkgo , albo jako ulga dla domow bankowych, z któremi 
się rząd ten ułożył, ąłe jako układ wzajemney umowy, po
chodzący z pobudek wszystkim stronom kontraktującym 
wspólnych, i nie mniey zgodnych z dobrze wyrozumia- 
nym interessem tak wierzyciela , jako i dłużnika ;

Ze nadto, gdy Francya obowiązuje się zaliczać mo
carstwom kredytującym dochod pięć od sta, względnie 
do zwłoki pochodzącey z tego nowego uk ładu , tem  sa
mem nie powstaje ztąd dla innych mocarstw żadna rze
czywista strata ;

Pełnomocnicy czterech mocarstw przystąpili do pro
ponowanych sobie przez pełnomocnika francuzkiego mo
dyfikacyy warunków konwencyi z d. g października, i 
zgodnie z nim ułożyli je i postanowili tak, jak są Wpisa
ne do protokołu, podpisanego d- 11 listopada.

(Podpisano) M etternich , Richelieu , Castlereagh, ZZar- 
denberg, B ernsto rff, Nesselrode , Capodistrias.

W  i E L K i E  X 13 z t w o P o z n a ń s k i e .
N. Król raczył J W .  Jędrzeja Górzeńskiego , Prezesa 

byłego tuteyszego Trybunału cywilnego , mianować piec-



I

W szym , dotychczasowego Vice-Prezesa J W . Schoener- 
M a rk , Rzeczyw istym  i drugim Prezesem najw yższego 
Sądu appellacyynego W . XięztWa Poznańskiego.

P  R u s s V.
(z gaz. berl.) Berlin , dnia 3 grudnia. W e  w torek d, 

i  t. m* popołudniu, między godziną 3cią a 4tą, X iążę Jmć 
następca tronu i X iążę P F i lh e L (syn Króla) W pożąda
nym  stanie zdrowia przybyli tu  z podróży swey do Akwis- 
granu.

D w ór królewski p rzyw dz ie je ,^ . 3 grudnia, na trz y  
tygodnie żałobę po N. Królowey AngieLkiey.

Akwisgran, dnia  26 listopada. Xiążę M etternich  w y
jechał do Bruocelli, Lord Castlereagh tamże , Xiążę R i
chelieu do Paryża , H rabia Nesselrode tamże. Xiązę Kan
clerz Stanu Hardenberg wyjedzie dnia 3o, i dla spoinio- 
ney pory roku nie przez Kleoiją, ale prosto przez Kassel 
pojedżie.

N. Cesarzowa Rossyyska , M atka, podczas przejazdu 
*wego przez Akwisgran oglądała święte relikwije i ratusz.

Akwisgran , dnia 28 listopada. Królewsko-pruski mi
nister stanu, Baron Altenstein, wyjechał do Kolonii; Ba
ron K rudener, cesarsko-rossyyski poseł przy związku 
szw ajca rsk im , do Berny; X iążę Dołgoruki i Baron Ale
xander Humbolt, obadway do Paryża.

Skończony w Akaisgranie  kongres z wielu -wzglę
dów będzie nazawsze ważną W historyi epoką. Naprzód, 
że razem  skutki rewolucyi w sposob dla niey tak prze
ciw ny przecina; powtóre, jak pomnik otwartości, jedno
ści i pośpiechu, z jakim ważne pytanie względem ustąpienia 
woysk z Francyi i spraw y pieniężne załatwione, zostały* 
potrzecie, będzie zawsze pam iętny , ze sposobu, jakim Mo
narchow ie i ministrowie odbywali sprawy, że żadnej stro
ny  interessa nie były zw lekane, ani też sprzeczkami o 
etykietę i tym  podobne formalności zatrzym ywane : fta- 
koniec p o czw arte , jako pierwsze tego rodzaju zgroma
dzenie, które, podług brzmienia zaw artych traktatów , od 
czanu Ndo czasu powtarzane b .dzie.

(z korr. hnmb.) Akwisgran , dnia a4 lipca. Xiążę W el
lington  mianowany został także Marszałkiem polnym pr/.tz  
Króla Jmci Pruskiego.

Xiążę W ittgenstein, 'W , Szambellan Króla Pruskiego, 
otrzym ał od N. Cesarza Rossyyskiego order ś. Jędrzeja.

Domysł, że N. Cesarz Rossyyski z W iednia  do W łoch 
się uda, nie potwierdził się. N. Pan wyraźnie przed wy
jazdem swoim oświadczył, że po krótkim  pobycie w stoli
cy  Cesarza Austryackiego uda się prostoj n.apowrót 
do Rossyi 1 ze zamyśla obchodzić nowy rok w Peters
burgu.

Sekretarz Stanu Hrabia Capodistrias, po ukończeniu 
kongressu otrzym ał na cały rok urlop, a razem pozwole- 
n ię  przepędzenia tego czasu , dla poratowania nadwątlo
nego zd row ia , We W łoszech.

Nowy pruski minister stanu i gabinetow y, Hrabia 
Bernstorjf., otrzym ał od naszego Króla order czarnego orła. 
M inister ten  uda się przez Meklenburg do Berlina.

Piadzca nadwoi'ny , kaw aler Gentz, za usługi swe czy
nione na kongressie, otrzym ał od N. Cesarza Rossyyskiego 
order ś. Anny  iszey klassy, od Króla Pruskiego order czer
wonego o rła , a od Króla Francuzkiego w nader łaska
w ych w yrazach w łasnoręczny list królewski.

N i e m c y .
N. Cesarz Alexander wracając z Bruxelli , ma odbyć 

około 5oo mil drogi do pograniczney stacyi Rossyy- 
skiey vr U ścilugu , w gubernii W ołyńskiey. Dnia 2 3 
listopada miał przybydź do F rank/ortu , zabawić tam  
dzień jeden, a d. 25 wyjechać do Karlsruhe , i 3 dni tam  
zatrzym ać się. T ak ii czas ma zabawić w Szttugardzie, 
gdzie Go się d. 28 listopada spodziewano , a v W eim a
rze ma bawić od d. 5 do 7 grudnia. Dnia 8 grudnia 
uda się w  dalszą drogę do swoich krajów na Z e itz , 
Altenburg , Chemnitz , Pragą W Czechach , Collin, Jglau, 
Z n a im , Hollabrun , B r in n , Ołomuniec i t. d. przez 
Gallicyą i Polskę.

Gdy N. Cesarz Rossyyski przejeżdżał d. 22 listop. 
Wieczorem przez K olonią , był przyjęty jak naywspa- 
nialey. Tegoż dnia o wpół do i2stey  w nocy zjechała 
tam  N. Cesarzowa Rossyyska wdowa , oraz W W < Xią-

źęta Konstanty i M icha ł, k tórzy nazajutrz oherrza* 
wszy tam eczny kościoł ka ted ra lny , starożytności i zbiór 
kunsztów Professora W a lra t , tudzież obraz Rubensd 
w  Kościele S. P io tra , udali się około goiiziny 1 i te y  
przed południem w dalszą podróż.

A  u  s T r  y A.
(z gaz. beri.) W iedeń, dnia 28 listopada. Oczekują tu  

przybycia N. Cesarza Rossyyskiego około 11 grudnia. Nie 
zabawi nad kilka dni w tey  stolicy. Towarzyszy Cesa
rzowi W . Xiązę M ichał.

Publiczne wiadomości z W iednia  w y rażają : “ T era- 
źnieyszy zaciąg rekru ta  stał się powodem do pogłosek, 
k tó re  jednak w tymże sźuiiym zaciągu sprostowanie swo
je znaydują. W  rzeczy samey nie mieliśmy oddawna po
dobnego zaciągu rekru tów ; wezwanych opatrują, w ybra
ni wykonywają przysięgę , a potem natychm iast, pod wa
runkiem  stawienia się na każde wezwanie, uwolnieni są 
na urlop. Nawet z dawnieyszych żo łn ierzy , którzy już 
po kilka kampanii odbyli, siedzą tysiące urlopowanych za 
w arsiatem , albo zaymują się rolnictwem .

Cesarz udarówał Xięcia W ellingtona  bogato dyarren- 
tam i wysadzaną szpadą.

Przy zamknięciu seymu Calicyi i L odom ery i, P re
zydent stanów oddając protokuły przemówił temi słowy: 
“ Przyym, wysoce poważny Kommissarzu sejm ow y, p ro - 
tokuiy tegorocznego seymu; ażeby je złożyć N. Panu, ja->- 
ko dowod i rękoym ią naszey wierności poddańskiey 1 po
słuszeństw a, oraz dla usilnego popierania pokorney proś
by naszey do N. Pana o zmnieyszenie podatkow , któ* 
rych  się niemożności uskutecznienia przy dłuższem ich 
trw aniu  obawiamy.”

Prośba Ilrabini Lipano  (Pani M urat) o przyjęcie dru
giego jey syna do woyskowey akademii wiedeńskiey, dia 
uczynienia z niego użytecznego obywatela austryackie
go, przełożoną została Cesarzowi;

N i d e r l a n d y .
(z Korr. hambi) Bruxella, dnia 24 listopada. Gaze* 

ta  tu te jsza  : V Oracle, zawiera co następuje : „ Dla bez
stronnego postrzegacza jest rzeczą osobliwszą słuchać roz
maitych domysłow względem uwięzień , jakie w  mieście 
te ui zaszły. Niektóre gazety niemieckie piszą o odkry
ciu spisku na porwanie pewnego M onarchy; gazety fran 
cuskie o gorszących mowach, które się w sz vmku odby
wały. Przy tak  osobliwszych pogłoskach mógłby czy
telnik powiedzieć : „ Jesteście na mieyscu , odkryycie 
zasłonę i pokażcie nam praw dę .u Odpowiedź nasza jest 
dość p ro sta : „ N ie  wiemy o niczem ; słuchanie obwinio- 
nych jest ciągłą tajemnicą dla publiczności.u Tymczasem 
można przy w olności, jaka konsty tucją  zaręczona zosta
ła , bydź przekonanym , że tak  nadzwyczayne środki nie 
bez gwałtowney potrzeby przedsięwzięte zostały. W k ró t
ce zniknie zasłona okrywająca tę  sprawę jakąkolwiekby 
ona była. Tymczasowie śledzą, ażeby odkryć drukarzów  
bezimiennego pisem ka, k tóre w rzeczy tey  ogłoszone 
zostało. Dotąd usiłowania te  były daremne.

Gazeta w Carlsruhe wychodząca zawiera , co nastę
puję; -‘Gazety bruxelskie do d. 16 t. m. donoszą o no
w ych w tamecznych okolicach uwięzieniach, bez obja
śnienia z jakiego powodu. Redakcya gazety w Carlsruhó 
wychodzącey, widzi się z tego względu zmuszoną, Uczy
nić Uwagę, że z nader zasługującego na poważenie źró
dła zwrócona została jey uwaga na zupełne niepodobień
stwo umieszczoney z D ziennika Frankfortskiego w Nrze 
^ 2 i  wiadomości, z któnemi po części łączyć chcą owes 
uwńęzienia; i dla tego wiadomość tę  chętnie cofa.”

Podług podanego zgromadzonym stanom budżetu, do
chody kra|owe niderlandzkie w roku 1819 wynosić mają 
72,786,691 złotych hollenderskich, a wydatki 72,703,144 
takichźe złotych. Lista cywilna kosztuje 2,600,0003 wy
dział1,skarbowy 27,681,000 zł.; wydział interesów zagra
nicznych 797,600 zł.; wydział morski 5,5oo,ooo zł.; woyny 
i9 ,553,ooo zł. Stałe dochody przynoszą 48,milion, j ło- 
te rya  1, 200,000; poczty 900,000 zł. i t. d.

F  R & N c y A.
(z gaz. beH. i korr. hamb.) Paryż , dnia  2 3 lipca. 

W  kościele metropolitalnym czynią przygotowanie do na-w



boźomtwa do Ducha świętego , któ*,e poprzedzić ma o- 
•I warcie Izb.

M onitor e dnia 20 zawiera następujący artykuł, k tó 
ry  tem  ważnieyszy bydź się zdaje , że po raz pierwszy 
W gazecie tey  wspominają pod artykułem  z Paryża o 
Bonapartem. „ Znaydują się w gazecie naszey', wy
jątki z gazet angielskich, tyczące się depeszow , k tóre 
bryg Musquito po 39 dniach spieszney jazdy z wyspy 
4. Heleny  przyniósł. Sprzeciwiające się pogłoski, do k tó
ry ch  dało powod przybycie tego okrętu, zdawały się nam 
tak  zmienne i niepewne, żeśmy osądzili za rzecz przyzw o
itszą , nie udzielać ich naszym czytelnikom aż do dma 
dzisieyszego—- Gazeta Courier pisze o planie do ucieczki, 
którego rzeczywistość M orning-Chroni cle i inne gazety 
oppozycyyne zupełnie zaprzeczają. Ze sprzeczek tych  
okazuje się tylko jawnie, ze się wszystko nautrzymyW a- 
ney z wyspą ś. Heleny  kommunikacyi, i przejętey przez 
gubernatora angielskiego korrespondencyi kończy. Gdy 
z depeszow gubernatora Sir H. Lowe nic zgoła do wiado- 
moścLpubliczney nie przeszło , tem  samem nic nie wiemy 
ani o rodzaju tey  korrespondencyi, ani też o osobach , 
któreby do niey wplątane bydź mogły. —  Jeśliby planem 
korrespondencyi tey, jak wyraża gazeta Courier, była u- 
c ieczka , tem  samem przejęcie korrespondencyi byłoby 
już zniszczeniem planu. Bo ile się z pryw atnych listów 
t  wyspy 4. Heleny  okazuje, nie uczyniono tam  żadnego 
kroku do uskutecznienia tego p lanu , a naw et nie wie
dziano tam niczego o przejętey korrespondencyi. Listy 
te  pryw atne (zapewne kommisarza francuzkiego , Pana 
M ontchenu) nie donoszą o żadnych nowych środkach ostro
żności, któreby przez gubernatora dla ścisłey straży w ię
źnia użyte zostały, i wyrażają tylko: że wszystko w Lon- 
gwood znayduje sic na dawuey stopie. Azatem, jak bar
dzo przyzwoicie Courier wyraża, Bonaparte jest zawsze 
uwięziony na wyspie i. Heleny, i nadał uwięzionym będzie.

Dnia 19 ustąpili Anglicy z Valenciennes, a tw ierdza 
oddaną została uroczyście gwardyi narodowey. Oczeku
ją na załogę jednego pólku gwardyi. Miasto czyni przy
gotowania na jego przyjęcie.

Podług M onitora, N. Cesarz Rossyyski życzył mieć 
modele ubiorow i oręża każdego gatunku brom woyska fran
cuzkiego.

Niektóre gazety nasze zawierają punkta' oskarżenia 
przeciw  wplątanym nanowo do sprawy Fualdesa osobom: 
Constans, Bessicre, Veynac i Yence.

Xiążę Gloucester, przybył dnia 18 do Strasburga, o- 
glądał d. i 9 i 20 tuteysZą załogę i znaydujące się tu  oso
bliwości, a d . 21 udał się do Stutlgardu.

P aryż , dnia 2 5 listopada. Oczekują tu  na jutro X ię- 
eia W ellingtona, a wkrótce potem i Lorda Castleragh.

Papiery publiczne nie podnoszą się wyżey nad 69 fr.
Dnia 2 3 otrzym ał pryw atną audyencyą u Króla ce- 

sarsko-rossyyski poseł P. Pozzo di Borgo, a dnia 24 kró- 
lewsko-pruski poseł Hrabia Golz, razem  z jenerałem H ra
bią Zieten.

T w ierdzą , że Xiąźę Orleanu kazał oświadezyć po
winszowanie swoje margrabiemu Lafayette  z powodu wy
brania jego na deputowanego.

Listy z Paryża  donoszą, że z początkiem przyszłe
go roku , gazety bez cenzury wychodzić będą. W  ra 
dzie stanu roztrząsane będzie w krótce nader jasne pra
wo względem wolności druku, a wydawcy mają dadż za 
siebie w kauoyi 72,000 fr., od których po 5 od sta po
bierać będą , od czego mogące zachodzić kary pienię
żne odciągane będą.

Między Tal/ną  a dyrektoram i tea tru  francuzkiego p rzy
szło do żwawey kłótni. Pierw szy chce się oddalić; dy
rektorow ie zaś żądają od mego 100,000 fr. wynagrodze
nia. Sąd rozstrzygnie tę sprawę.

'Twierdze nasze pograniczne wszystkie prawie są już 
osadzone woyskiem naaodowem.

VA/ydal Król urządzenie, iż obrady Izb mają bydź za
gajone d. 10 grudnia.

A n g l i a .

ka (17 dni po wyyściu szalupy Musquito) wyspę ś. Helenp, 
i znalazł tam wszystko w spokoyności. Stkn zdrowia 
Bonapartego polepszał się.

Mówńono tem i dniam i, że naykosztownieysze kley- 
noty królewskie zg inę ły , mianowicie d yam en t, Georg 
zwany , dyamenty rękojeści od szpady i inne kosztowne 
kamienie. Znaydowały się one w pałacu Windsor, gdzie 
ich dotąd napróżno szukano. Rozum iano, że je K ról 
dawniey sam w bezpiecznem mieyscu jakiem , którego 
dotąd nie odkryto, zachował. Teraz słychać , że zmar
ła Królowa kazała Xię£niczce Auguście złożyć u nad
w o r n y c h  jubilerów Rundell i Bridge  skrzynkę, którą Kró
lowa sama napełniła 1 zamknęła. Skrzynka ta  złożoną 
została teraz  Xiążęciu Rejentowi przez pomienionych 
jubilerów , i nieprędzey aż po pochowaniu Królowey o- 
tw orzoną zostanie. Jeśliby się dyamenty Króla w skrzynce 
tey  nie znaydowały , spodziewała sie n r z v n a v m n i c v  a r .tey  nie znaydow ały, spodziewają się przynaym niey, że 
w  niey będzie wiadomość , gdzie są schowane.

Zam knięta trum na ze zwłokami Królowey stać będzie 
przez kilka fdni publicznie w  pałacu Kew.

Zmarła Królowa zostaw iła, jak teraz  wiadom o, te 
stam ent, k tóry  już w roku 1817 był ułożony. W iele 
poźnieyszych dodatkow jest przy nim załączonych, i  
jeszcze dwoma miesiącami przed śmiercią zaymowała się 
Królowa przeyrzeniem  tego testam entu.

Ze śmierć Królowey nie robi tak wielkiego wrażenia, 
jak uczyniła śmierć Xiężny K aroliny, je s t , jak gazety 
tuteysze przyw odzą, rzeczą bardzo naturalną : gdyż 
śmierć Królowey oddawna już przewidzianą b y ła , a 
śmierć Xiężny tak niespodziana i z tak smutnemi okoli- 
ćznościami połączona.

Gazety oppozycyyne rozszerzyły pogłoskę o rezy- 
gnacyi Lorda Liverpool i Lorda Kanclerza angielskiego 
z dodatkiem , że Lord Grenville zaymie mieysce pierwszego 
ministra.

Podług wiadomości % Calcutta pod 7 maja, ciągle tńnt 
wiele ludzi ginęło od jakieyś zaraźliwey choroby. Upały 
były tam tak w ie lk ie , że wiele ludzi trupem  na ulicy 
padało. W  Calcutta uskarżano się także na wielki nie
dostatek pieniędzy.

O kręty wyprawy naszey do bieguna północnego, Iza 
bella i Alexander przybyły do Deptford. Eskwimeycz) k, 
którego kapitan Ross z sobą woził, powrócił znowu , i 
znalazł w  dalekiey północy wielu dawnieyszych swoich 
znajomych, z którenii się serdecznie witał.

W  przedostatnim roku zatrudniała żegluga angielska 
25,8o t sta tków , a w roku przeszłym 2 5,346 pkrętow i 
około 180,000 marynarzów.

Stan powietrza jest u nas ciągle tak  łagodny, że w  nie
których ogrodach po drugi raz  młode strączki grochu 
zbierają, a mieyscami powtórne grona winne widzieć mo
żna.

(z gaz. beri.) W ym ieniają teraz  O'M eara, przez którego 
ręce korrespondeneya z Bonapartym  odbywać się miała.

Gazeta Sun wyraża, ż* przy jenerale Gourgaud zna
leziono nader ważne papiery, a w tych  imiona osob, które 
do spisku na wyspie ś. Heleny są wplątane, oraz całą
osnowę tego śpisku i środki, za pomocą których Bona

nz korr. hamb.) Londyn, dnia 24 listopada. Przeszłey 
soboty wschodnio-indyyski o k rę t , M a r y , z Calcutta za
winął do Portsmouth. Odwiedził on d. 16 październi

partego uwolnić chciano.
Gazeta Courier do wiadomości swoich z wyspy ś. 

Heleny  dodaje jeszcze: że wielu kupców na wyśpię ś. 
H eleny, którym  się uciążliwy z powodu bytności Bona
partego stan tey  wyspy u p rzy k rzy ł, jest zaplątanych do 
śpisku na jego oswobodzenie. W re sz c ie , że m inistrowie, 
zaraz po odebraniu depeszow od Sir H. L ow e, wysłali 
gońca do Lorda Castlereagh do Akwisgranu.

Gazeta M orning Chronicie mniema, iż gazeta Courier 
dla tego tylko rozsiała wiadomość o śpisku na  uwolnie
nie Bonapartego, że postępowanie gubernatora z więźniem 
mocne uczyniło wrażenie , k tóre obawą ucieczki osłabić 
chciano. Nie Bonaparte, ale Sir H. Lowe powrócićby po
winien.

Anglik, P. W a y , k tóry  ma pobożny zamiar nawra
cania żydów, i wr tym  celu od miasta do miasta, od kra
ju do kraju jeździ, był także i w Akwisgranie. Kazał tam  
wydrukować jedno pismo, k tóre rozdawał, iw k tó re m ra >  
d z i , ażeby żydów, niechcących się nawrócić, wysłać do. 
Palestyny, ażeby tam sobie i Turkom  zostawieni, mogli 
dla siebie utw orzyć kray żydowski.



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. gft.

W i l n o  d n i a  6 G r u d n i a  1 8 1 8  r o k u .

Z Kradawia nad Dzwiną {artykuł nadesłany.)
W  mieście tu tey szem , drua i 5 października, w ro

cznicę zgonu nieodżałowanego 1 adcusza Kościuszki, powia
ty  Diineburski, K zezjcki i L u c jn sk i, składające niegdyś 
Xięztw'o Iniiant Polskich, odbyły wspaniały pogrzebowy 
ohchod za duszę tego wiekopomnego Męża, w Kościele 
JXX. M issyonarzy, w  przytomności JO. Xiążęcia Ypsy- 
lantego Jenerała brygady , wielu officerów huzarskiego 
grodzieńskiego pułku tu  konsystującego, 1 licznie zgroma
dzonego O byw atelstw a.— Dzień ten by ł poświęcony mo
dłom do Pana Zastępów •— od godziny ótey zrana, zaczę
ło się nabożeństw o— Cztery mszy śpiewane , przeplata
ne wigiliam i, nokturnam i, e ttra , zajęły czasu do godziny 
i2 tey , o którey zaczęła się odprawiać summa, celebro
wana przez J X. Lawdańskiego, przy pięknie exekw owa- 
ney muzyce pó łkow ej.— Po m szy , miał stosowne roz
czulające kazanie JX. Zarzycki M m yonarz— Poktórem , 
śpiewany był wokalnie przez Damy hymn napisany przez 
JvV. M arszałka 'Kzerzyckiego L uynickiego na nutę starą  
narodową Do Ciebie Panie. N astępnie, cywilną mowę po
wiedział dziedzic tu tejszego miasta , J \ \  . Adam Hrabia 
Plater, w v stawu ją c. pokrótce życie Kościuszki, oraz dzię- 
kując Ńayjaśniejszemu MON -iiSZlk jąt dozwolone dobro
dziejstw o w' publicznem opłakaniu drogich nam oso u •— 
N aostałek, śpiewy duchowne 1 ostatme pozę gna a :e, powie
dziane przez W . Regenta Górnu./u< go, 1 •'m zyiy t< ao - y 
obciiod o godzinie drug iej po połua.uu— iiv.iz.nac nale
ży, iż ozdoba Kataialn wiele dodawała wspaniałości temu
obchodowi  Na gradusaih bowiem wyniosły i; do łokci
trz e c h , a zakończonych po rogach przez czie v pilastry, 
malowanych kolorem kamień.a d ik .ego . \\ zn<> 1 ę piękny 
grobowiec w formie starożytnych R zym slub  i  ciosanego 
niby kamienia; w nogach i po obydwu buf i honego pła
skorzeźby gipsowe na dnie błękitny m wpyst to illy  miejsca, 
k tórem i się wsławił Buhatyr, przybrane w mory i sto
sowne do tego tro fea—. W  głowach podobnież, portret 
gipsowy Kościuszki w promieniach , które zamykała wie
czność • z napisem u spodu ,, Semper Honor, Nomenque 
tuum, Laudesque manebunV '— Po bokach tego płaskorzeźbił 
pęki L ik to rsk ie— Na pokryciu grobowem la in ,  i po
chodnia gasnąca , pod k tó rą  n iże j na postumencie rok i 
dzień zgonu Jego— Na wierzchu monumentu paliła się o- 
fiara w urnie alabastrow ej — Z każdego kamiennego pila- 
s tru  wychodziło drzewo cyprysowe, ozdobione w koło tro 
feami z broni, ta r c z ,  chorągwi 1 proporcow — Z fron
tu  . spod katafalu podobnież osłaniały trofea z arm at, 
k u l, kotłow , bębnów , pik i chorągw i, wśród których 
wznosiły się rycerza zbroja, pałasz 1 buław a Gorli
wość zaś JXX. Missyonarzy, w ubraniu żałobnem kościo
ła. w kiry ozdobione w festony , i herby wyzłacane, oraz 
piękne oświecenie gzymsów , do tym  wystawnieyszey je
szcze okazałości tego smutnego obchodu przyczyniła się.
Tu się przyłącza i Hymn wyżey wpom iony {art. nadesłany.)

Stwórco wszech istot, k tó ry  w ładftiesz św iatom ,
Lud Twóy korząc się przed Twym  M ajestatem , 
Świętych ołtarzy oblega podnoże,

Potęzr.y Boże!
Sługa Tw óy w ierny , syn ojczyzny p ra w y ,
Spełnił Twe Bozkie przedwieczne ustaw y,
I  kray swóy w cięźkiey rzucając żałobie ,

Legł v ojców  grobie*
W alcząc z zapałem za braci swobody'
Kie dbał Kościuszko o ziemskie nagrody,
W  Tobie! którego tron się nie zachwieje,

Złożył nadzieje.
Tyś Sam rzekł Panie, aby się nie trw ożył 
Ten, k tóry  w Tobie ufność swą położył,
Ze sprawiedliwy' w cieniu tw ey opieka 

Przeżyje wieki.
Dopuść nam zalćm, u stop Twego Tronu ,
Siąść z w ybranemi górnego Syonu ,
Kiechay się uyrzym szczęśliwym,bezpiecznym 

W pokoju wiecznym.
Nam day zachować naddziądów puścizny,
Ich wiarę, cnotę, 1 miłość oyezyzny.
By wdzięczne ’lob ie  setne pokolenia 

Nóciły pienia.

z Tulczynu dnia 27 października«
Drugi to  jnż sir.ntuy obchod widzieliśmy w nowym ko

ściele .tu te jszym  ; oba ściągnęły ludność m iasta i przyle
głych okolic , oba. napełniały nas.tkh-yyemi, lecą odmienne- 
ąry u C Z U C ia n u .

Gmach wspaniały nader pięknie kopułę z wyborną pro
stotą , architektury  g reck iey , wr sobie połączający przeż 
ś. p. Stanisława Szczęsnego Potockiego, niegdy W ojewody 
Buskiego i Generała arty leryi Pol. dziedzica tey  ziemi, 
ku chwale Bożey wzniesiony, w przeszłym dopiero roku 
kosztem i staraniem  sukcessorów dokonany 1 nayuroczy- 
ściey poświęcony został. Szanowne obrzędy Biskupa z li.- 
cznem duchowieństwem.Obecność i parada Głównego szta
bu armii Generała Beningsena , przytomność liezney fa
milii, mnóztwo ludu, pyszny przybor kościoła wr złocista 
bronzy , b ław a ty ; a nadewszystko upragnione otw arcie 
tey jedyney świątyni, były pobożnemu ludowi m iłym , i 
wesoło rozczulającym widokiem.

Dziś w’ podobney okazałości i wystawie żałobny obrząd 
smutku a s tra ta  zacnego m ęża , powszechnego nabawiła 
żalu. Piotr Hrabia Potocki, syn Wojewrody wołyńskiego, 
z  Ogińskiey urodzony, na jp rzód  Klemensa Branickiego 
Kasztelana krakowskiego i wielkiegoHetmana adjutant, poź- 
mey w przekonaniu bronienia wolności narodowey wale
czny konfederat barski, i po odniesionych pod Krakow em 
ranach, cztero-lętni jeniec, potem na sejm y kilko-krotny 
i gorliwy Poseł, Kasztelan lubelski. Kawaler orderów or
ła białego, i S. S tanisław a, nakoniec pryw atny a zawsze 
praw y obywatel, w domowym zaciszu, na łonie dostoyney 
familii swojey i przyjaźni, pełniący wszystkie cnoty jakie 
człowieka zaszczycać mogą, 77 lat życia sw'ego chrześci
jańskim zakończył zgonem. Dnia 24 października , świe
tne wyprowadzenie ciała, nazajutrz żałobne odprawiło się 
nabożeństwo w obecności familu, i naczelnika 1 armii Ge
nerała od kaw aleryi JW . Graffa W ittengsteyńa , oraz ca
łego sztabu głównego woyska , przy jació ł, 1 licznie zgro- 
madzoney publiczności, wymowne głosy JXX. Dominika
nów oddały cześć tenotóm zeszłego, a wyliczając przy
mioty jego, zasługi, poświęcenie się oyczyznie 1 reiigii, wy
staw iły w  zm arłym  wzór uwielbienia-, i godny naślado
wania przykład żyjącym. Po skończeniu modłów kapłań
skich, połączonych z modlitwami , i smutkiem familii, za
prowadzono ciało do grobu , gdzie spoczywrają zw łoki po
bożnego fundatora. — Przed wniesieniem jeden z zakonnych 
mówców, po raz ostatni żegnając w Bogu zeszłego Piotra 
Potockiego , wzywał zająć mieysce , obok. tego , z k tórym  
pokrewieństwo, zdania, 1 przyjaźń łączyły za życia. W spo
minając iniie , i wskrzeszając pamięć4 przed kilkonastą 
laty zmarłego , 'odświeżył żal po tym znakomitym mężu, 
którego osobiste cnoty, niedość powszechnie są rodakom 
znane , żeby od nich powszechnie były cenione a czyny 
polityczne niedość bezstronnie od niektórych roztrząśmune, 
żeby się chwalebmej'szemi pokazały, Nakoniec zw raca
jąc mowrę do potomków Stanisława Szczęsnego Potockiego, 
zalecając im niezrażoną miłość narodowmści, pochw alająo 
piękne życie ([młodego W łodzimierza, niedawno z i hu a,ą 
w usłudze oyezyzny zeszłego, skończył pożegnaniem dostoy— 
ne zgrom adzenie, a szczególniey przytomnych JW , H ra
biego Jana Sweykowskiego Wojewodzjca podolskiego i J W . 
Hrabiego,; Jarosława Potockiego Jenerał M ajora i różnych 
orderow Kawalera , tak  w  swoim, jako i braci swych nie^ 
obecnych imieniem, k tórzy  do wspaniałości obrzędu 1 po-“ 
mnożenia modlitw przyczynili się.

O g ł o s z e n i a .
J t  Sąd Taxatorsko-Exdyw izorski na um łysfakeyono -  

juanie kredytorów J W . P io tra  Zienkowicza Chorążego 
P ttu  Oszm. Remissą Sądu Głównego Litew sko-H  ileri. 2go  
Departamentu naznaczony, dekret swóy oczewisty w dniu 
jo  xbra 1818 promulgować będzie, aby strony interes-  
sowane m ogły wiedzieć przez ninieyszą trzykrotną aw i-  
zacyą zawiadamiają się. D a t j S i S  mca xbra 4 dnia. 
jv Róionympolu.

Jerzy  Jeleński Prez. E xd yw iz .
A ntoni Kociełł Sędzia Ziem. P ttu  Z a w il• E xd yw iz .
Stanisław D rzewicki E xd yw iz .

l  w Sądzie Z iem . P ttu  W ileń. w roku teraznieyszym  
1818 g iro  5 dnia w sprawie sukcessorow zeszłych złego 
świata Jerzego i E w y z Zalewskich Żukowskich Iiotm . 
Pińskich z kredytorami, stunął dekret oczyw isty, rozwiąż 
zonie między stronami sporow zaym u ją cy , od jakowego  
wyroku , niżey podpisany jako przydany adwokat od W W. 
Żukowskich do Sądu Glw. L it. W ileń. Departamentu ago 
w terminie założyłem apellacyą , i  tey sąd ni* dopuściły



I

aze poparcie takow ej apellacyi od woli sam ych aktorom  
zaw isa  , z którem i skom m unikować się znaydu ję  trudność-, 
l gdy  przen ieść się m ającej' sprawie do Sądu Głw. iissy- 
Itować nie jestem  obow iązany , za tym  w zyw am  IVf'Vch 
sukcessorow zeszłych Żukow skich, aby wedle swojey de
te rm in a c ji poparciem  apellacyi , w yniesieniem  pozwom do 
Sądu Glow, sam i zając się r a c z y li ,  g d y ż  term in szescio- 
n ied z ie ln y  upływ a dnia  i6  te ra źn ie jszeg o  rnca xbra.

Jan  Sakowicz 'R egen t G raniczny T ttu  IVHeń. i  Adw.
Sub. i f  Heń.

O głoszenia  po ra z  d ru g i i trzeci.
2. T roskliw a m atka o syna  Swego Jó ze fa  K ościuszk i, 

k tó ry  b y ł oddany do szkó ł akadem ii W ile ń sk ie j;  p ó ź
n ie j ,  to jest; w  roku >7 <j5 , w  czasie p ierw szey rew o lu c ji  
niewiadomo g d zie  się p o d zia ł, pomimo w sze lk ie j troskli
w ości m a c ie rzyń sk ie j w yw iadyw ania . się o życ iu  lub śmierci 
syn a  stiego , ża d n e j niem ogła pow ziąć  w iadom ości; p rze
to każdego  ze łzam i u prasza , k toby m óg ł pow ziąć ja k ą 
kolw iek w iadom ość o życ iu  lub śmierci pomienionego Jó
ze fa  K o ś c iu s z k i, donieść do szp ita lu  D ziec ią tka  Jezus  
na  Subocz u licy , w  W iln ie .

2. Podpułkow nik W . R . kaw aler Ignacy  W i l a 
mowic z podaje do w iadom ości, i i  ten m ając w  Powiecie 
W itkom ierskim  w m. O niksztach w szelkie naczynia  i m iedź 
służącą browarom piwnemu i  gorza łczanem u do użyc ia  
zupełnie zd a tn ą , ja ko w ą  ż y c z y  w yprzedać. W ięc ktoby  
żą d a ł takow ą kupić, może się dowiedzieć o cenie nu m iey-  
scu u tegoż iv dw orze O niksztyńsk im  , m iedź takow a m ole  
b yd ź  przedaw ana ogólnie lub na w agę, albo i sztukam i.

2. N iżey Podpisany, m a honor zawiadom ić Publiczność: 
iż W . W in ce n ty  Kublicki P io tuch  były Podsędck Zicm - 
•k i P ttu . Czauso .vskiego , m ajętność sw ą dziedziczną ró w 
nie te z  i zastaw ną, od b ra ta  swojego schedę, podał do pos- 
sesyi niojey za s ta w n e j te rm inem  szesciąletnim , za summę 
p raw ie  w artość  onego' m ajątku przew yższającą ; p rzeto  a- 
ieb y  dalsze długi p rzez tegoż dziedzica na oną m ajętność 
Isaciąga nem i bydź memogły, p rzez m m eysze zawiadom ienie
ostrzegam . . .

M ohilew skiey G ubernii C zerekow skiego P ow iatu  Oby
w a te l, G uberski S ek re ta rz , Julian K rzysicw icz.

U K /IZ  JE G O  IM P E R A T O R S K 1E Y  M O Ś C I Samowła-
dnącego Całą R o s ją .
Z  R ządzącego  Senatu  

Podaje się do pow szechnej wiadomości.
3 . R zą d zą cy  Senat po w ysłuckaniu wypisu z żurnału  

Komitetu J W W . M in is tró w , w  dniu  19 oitobra tera źn ie j
szego roku nastałego, w którym  wyrażono.

M inistcryum  Finansów dokładając usilnego sta ra n ia , 
względem  akura tney w ypłaty podatków , ciągle kom m ąm - 
kowało się z  gubernialnemi zw ierzchnictw am i, potrzebując  
nieustannie ich pomocy do uzyskania  remanentów z lat po
przednich  , i w niedopuszczeniu narastania nowych zaległo- 
; ci   L ecz mimo te wszystkie  r nalegania ponawiane L ko
zam i R ządzącego Sen&tii i zaleceniami P olicyjnego M ini- 
steryuni, pobłażania czyli nieczynność w niektórych Guber
niach w ładz m iejscow ych doprowadza um nożenie rem anen
tów do m ezw yczayney ilości, tak, iż te zaległości w cały m  
Im peryum  dochodzą do 96,000,000 rubli a w  niektórych Gu
berniach ńietylko równają się całorocznej Im p o rta n cy i, 
ale i przew yższa ją  o n ą — Takow y stan remanentów wten
czas i kiedy M anifestem  1 8 1 4  roku zniesiono ouych  
w ięcej 00.000,000 rubli; kiedy tyni Guberniom, klói e ucier
p ia ły  w  roku  1812, dano pieniężne wspomożenie, i po upły- 
nieniu lat sześciu , same nawet ślady zniszczenia zagładza- 
ne bydź p o w in n y , oraz kiedy w ogólności osobiste podatki 
tak są umiarkowane, ze ledwo równają się opłacie za robo
tę od 2 do 5 dni; jasno dowodzi osłabienie i niedbalstwo tych  
■władz, którym  uzyskiwanie remanentów poruczono; zw ra
cajcie zaś uw agę, na tok w iększej części d z ie ł , w objekcie 
uzyskiw ania remanentów w rożnych Guberniach; okazuje się, 
ze nrzewłóka czy li nupospiech w takowym uzyskiw aniu ,po
chodzi nie z niedostatku praw , i gruntownych p ra w id e ł, na 
ten przedm iot wydanych  , lecz z osłabienia i zaniechania  
m iejscow ych zwierzchnictw, g d yż na osnowie tychże samy ch 
praw  w Guberniach , gdzie Gubernatorowie dokładają sta
r a l i  a o wypełnieniu swoich obowiązków  , pobor remanentów  
z  pospiechem się exekwuje —  Z  jakowych powodów Komitet 
J W (V . M inistrów , post: te ga jąc konieczność urzedsięWzrąsc 
s ro ń e  praw ne środki, do uzrskan iu  narosłych w Jm peryum  

t rsai/inmitów, postanowił wyjaśnione, w przedstawieniu M im -  
dj.s-ju-ą fin a n só w  rozporządzenie, potwierdzić ipyzyprow a-  
‘d z f d o  exekucyi na osnowie a w .k p m y  — 'N a jp rz ó d ; p rzy  
zdduniu  Obywatelskich majątków w opiekę na mocy M an i

fe s tu  16 maja  1S11 roku w raz i  rem anent uzyskiw ać należy, 
wedle Ukazu 1769 roki; maja  19 dnia p rze z  w yprzedaż zbo
ża i innych produktów, jeżeli te ik  sie czyli m ajątki są kre- 

. stencyine, nie. ż/nmeysza; ąc p r zy  tym  d a w n ie jsze j in tra ty  — 
P ow tóre : jeżeli po w yprzedaniu tych pits duktów nie wybie
rze się cała summa, na zaspokojenie Skarbowego rem anentu, 
wówczas z udałeniem  samego dziedzica z m ajątku, p r z y jm o 
wać ony pod zarządzenie Opieki do uzyskania remanentu, 
p o r ucząjąc tę opiekę somsiddu/ącey p ew n ej i odpottdedney 
Szlachcie, z  obioru czyli przeznaczenia  M arszałków  pod w ła
sną ich  odpowiedzialnością w tem , że wybierające się p rzez  
opiekuna intrat całkowicie do exakcyow odsyłane ni i będą — 
P otrzec ie : w osadach czyli m ajątkach Skarbowych postępu 
ją c  wedle isto tnej m ocy ■■Manifestu 1811 roku, srogo zabro
niłj Assessorom. lub Sprawo:kom p rzy jm o w a ć  do siebie re- . 
nianentowe pieniądze, a zalecać nu fu n d a m en c ie  21 punktu  
odsyłać one do E krą kcyo w  p rzy  k 'munikącyach p rze z  w y
bornych (iVó rfow i— Poćzw a r te  : przi dp i JiZ ć Gubernatorom , 
iżby oni ustawiczne mieli baczenie na działania w przedm io
cie uzyskiw ania  remanentów Z ie m sk ie j i M ie jsk i-y  Folicyi, 
i niedapuDZczuli do takich jaw nych  nuduiyciów , jakie  w nie
których Guberniach postrzetonem i zo s ta ły , gdzie mnóstwo 
majątków oddaje się w opiekę za remanent od i. rubla do 10, 
30 ' f i  tym  podobne małe zole głoście , za  n u  uzyskanie tak 
mało znaczących remanentów , Członka wis n iższych  Z ie m 
skich Sądaw i M ie jsk ich  J'ohcri < niezwłocznie m ają bydź 
oddaleni od m iejsc  i oddawani pod S ą d , za niedbalstwo 
wtobowiązkach—. Popią*e: w zachodnich i Ostznyskich Gu
berniach, w uzyskiw aniu z  S tc r o s tia ń s ii ih , ino będących 
w dzierżawie Skarbowych majątków, kuno iy i arendy postę
pować, wedle konstytucji 1770 roku, p iszą ce j w punktach  5< 
i 6. o dobrach Starościńskich , oraz Ukazu 1806 reku ju lii 
17 d n ia — Tem i zaś ustawami zaleca się: w zacho
dnich Guberniach , za nieopłaię w p ierw szej racie czyli ter
m inie całey n a leżnej sum m y , uzyskiwać oną p rzez  W o j 
skową exekucyą, a po d ru g ie j rocie, odbierać majątek i w a
kującym  ogłaszać; 2g ą  w O dteyskich  Lubieniach zo nie 
opłatę w przeznaczonym  terminie arends uniksz.tm niać kon- 
ti akt i possesora pozbawiać dzierżaw y, z u ty* lan iem  za ka ż
d y  miesiąc nieopłacenia po jed n ym  procencie ■— O rncją t- 
kach zaś nay miłość iwiry oddanych w cizia ienie urzędnikom , 
w  Ukazie 1807 roku xbra F t dnia postanowiono, za niew y
pełnienie warunków, wedle których oni są obowiązani za rzą 
dzać oddanemi im  majątkam i, niezwłocznie odbierać one do 
Skarbu i do upły niem a terminu wydawać im wybierające 
się z onych dochody, w skutek czego zelecić Izbom Skarbo
wym, iżby , na  fundam encie w y iey  zacytowanych T raw  o- 
ljuw ili nie akuratnym  w opłacie Skarbow ej należności, a) iżby 
oni wnieś** niezawodnie do Skarbu liczące się na nich-re- 
rnanenta w zupełności do 1 go ja n u a ry i 1819 roku , i ih y  
ci * nich, którzy m ają dzieła ta  poda nem: prośbami o p r z y 
czynieniu im  w roku  1812 zniszczenia i o zm n iejszen iu  a- 
rendowney opłaty, koniecznie do tego i  terminu zabezpieczy
li liczący się na nich remanent do rozw iązania  ich próśb, 
c) jeŁth pierwsi nie zaspokoją remanentu  , a ostatni onego 
nie zabezpieczą {rozumie się p rzez  euikceą) do naznaczo
nego term inu, to w januaryi miesiącu 1819 reku epulhkow ać, 
dzierżące tlę p rzez  nich Skarbowe m ajątki do oddania p rzez  
publiczną licy ta c ją  od daty ekonomicznego term inu tegoż 
1819 ro ku — Posaóste: remanenta liczące się na Kupcach, i 
dopuszczone pobłażaniem M iejskich  Durn, Ratuszów  i M a g i
stratów m ają bydź uzyskane z  na jw iększą  srcgości.ą, i na  

fundam encie  6 p unktu  m anifestu  j 8 i i roku maja  16 dnia, za
stawu ją  się one na odpowiedzi rzeczonych M ie jsk ich  Ju ryz-  
dykcyi , a przeto przed pisać C yw ilnym  Gubernatorom, jeże
li te remanenta do 1 go ja n u a ry i 1819 roku nitbędą całko
wicie zaspokojone , to pozostałą po tern terminie zaległość, 
niepodchodząca pod kassatę czyli dar, uzyskać z Członków  
m iejskich  durn, Ratuszów  i M agistritów  , w in n ych  w zapu
szczeniu tychże remanentów, nadal zaś wznowić skutki 53go 
i  9 % °  punktów  M iayskiey Ustawy; i jeże li, w  postanowionym  
do objawienia kapitałów terminie od i go decembra do 1 go 
januaryi, kto z kupców nie poda o kapitale swoim objawienia, 
i  należnych procentowych pieniędzy nitopłaęi, takiego w ja n u 
aryi miesiąca z Gitdy wykasować i zapisać w m iszczaństw o  
z  opublikowaniem w Gazecie obu stolic, i zabronieniem pro
w adzić handel samemu tylko hipieclw li należny. Fosiódme: 
jeżeli, mimo to wszystko , dostrzeżonym zostanie , że m ie j
scowe Zw ierzchnictw a p rzez  swoją w obowiązkach nieczu- 
łość dopuszczą um nożenia się remanentów , w takim  razie po  
zniesieniu się 'M inistcryum fin a n só w  , z  M in h U ryu m  T o li-  
cyi, na mocy Sago punktu  ogólnego o M inisteryach posta
nowienia w ysyłać do gubernii um yślnych posiadających u- 
fn o ść  Urzędników , jako Inspektorów , z odpowiednią na to. 
w ładza  i z ograniczeniem  obrębow ich działań p i zez szcze
gólna In s tr u k c ją —  Rozkazali takowe po tanowienie K cm i 
tetu J W W . M inistrów, dla wiadomości i należytego w ypełnie
nia , ojiublikować — O ryginał za pod p i f /n  Rządzącego  
Senatu drukowany w S. Petersburgu p rzy  Senacie ąbra 7 
dnia  1818 roku {L- <$•)

W iernie przełożono na polski język  , świadczę Sekretarz 
W ileńskiego Gubei w alnego R ządu  Kazimierz, Rowicisi.

»



5. Sąd E xdyunzo'rsk i na skutek dękretu fem issyynegO  
$q<hi G łów nego  a g o  departamentu Gubi m i i  iTittrwsh^-Gi o -  
dztcńsk iey  w  roku te r a ź n ie j s z y m  na dniu  2 3 oktobi a za 
p a d łe g o  w  komplecie ,z  osob m z e y  podp isanych  z ło ż o n y , 
do m ajętności F a w y  w  P ow iecie  id' a lk o w y  sm/n sy tu o w a 
n e j .  u> celu zaskutecwnitnia p ra w id e ł  p r z e z  S a d  G łó w n y  
dw om a rem issyynem i dekretami p rzep isan ych , a ty m  samym  
d la  usa ty  s ja r c y  onowania kredytor&w i p r t  tensorów z e s z łe -  
g d  W b c e n t i g o  B u tk iew icza  p r z y b y ł y ,  za w ia d a m ia  w s z y 
stkie interesowane osoby, i i  p r z e z  r e z o l v x y ą \ d ^ c s o f y y n ą  
d a t  t y  i g  gbra te r a ź n ie j s z e g o  j S j S roku z a s z łą  , "u Zn at. 
kom per tacyą  w szys tk ich  dokumentów do tego konkursu 

. pos łu g iw a ć  m og ą cyc j id o  kance llary i Z ic m .H  oiKow w  p r z e 
ciągu cz te ro tyg o d n io w eg o  cza iu  od d a t  t y  z a j ś c i a  ,usyz  
ponuenioury a k cesso iyyu cy  r e z o lu c j i  a  tiwuniedxieinąj>er~  
S) stencyą ,o j r y  na w szys tk ich  stronach p e d  utirumu sprze-  
c iw itń s tw a  i  z j a z d  sw o y  os ta tec zn y  ną J i ień  t o  fa ń u d -  
ryś '  iS .ifb  roku udeterm inowai W  k tórym  czas ie , i e  
ku oczeu/istemu rozpoznaniu dz ie ła  ' p r z y ę t ą p i , 1 preie.fi- 
sy e  nu p r zy c h o d zą c y c h  do e x d y w i z y i  w edle  p ra w id e ł  de 
krętu re /n issyynego  Sądu Głó. Granicz, am m issyi i wie
cznemu upadkowi p o d d a , w szys tk ie  do tegow. d z ie ła  w p ły 
w a ć  m ogące i  in tertsse  wane osoby os trzega .  D a l i  w  P a -  
tu jach  J ó l S  r. g ó ra  i g  d.

Stan. K o łu p a y ło  E x d y w i z o r  F r e z y  du ją cy .
S ta n is ła w  łluh  are wic z  E x d yw izo r ' .
Ad. kol a y  O łdakow sk i E x d y w i z o r »
J ó z e f  R akow sk i R egen t.

3 . Roku 1 8 1 8  ntca gb ra  2 6  dnia. P o  zesz łym  z  te-  * 
g o  św ia tu  11 J  P anu  S tanisławie i trydzia tow iciu  ł  irtró
wnik u Woysk F o l i .  , p o zo s ta ł  s zc zu p ły  sprzęt w  S taro
stwie Gudokieniskiem w  Fcie Trockim po łożon ym . P rze to  
j a  n i ie y  p o d p isa n y  ja k o  będąc exekutorem testamentu w ro
ku i ó j ó  a p ry la  9 dnia  również uczyn iłem , ja k o  i dopie
ro  a w iz a c y ą ,  j e ż e l i  z n a jd u je  się j a k a  f a m i l i a , ał>y d id  
odebrania takow ego  spadKu do Gudokiemia p r z y b y w a ła ,
I cz  g d y  to nie nastiipiło , zm u szo n y  zostałem w  roku l o t ó  
lueyść z  prośbą do Sądu Z iem . Fltu Trockiego D w o rza n -  
sko opieką reprezentującego, ra z  dnid  16 j u h i , drugi raz  
1 v gara, żą d a ją c  i ż b y  len ie  Sad  p r z e z n a c z y ł  Wzmu&tO- 
tlego sprzętu publiczną l i c y t a c j ą , natenczas Sąd ‘Z iem .  
Trocki p r z e z  r e zo lu c ją  sw oją  na dniu 16 gbra  1016 ro 
ku o g ło szo n ą , z a j e t t  r/ninował sprzedaż  publiczną W dniu 
22  Jauuar. 1ó J 9 roku, czując się by  di, w  obowiązku j e 
szc ze  ra z  uczynić a w iz a c y ą  p r z e z  n in ie jsze  pismo po  
r a z  o s ta tn i  krewnych ze sz łeg o  F ółków n ika  E y d z ia to w i -  
c za  o s trzegam  , a m ających chęć nabycia  pomienionego  
sprzę tu  zaw iadam iam  , i i  publiczna w y p r z e d a ż  ruchomo
ści nieodmiennie 22 ja n u a r y i  w m ieśc ie  Trokach u ła tw io 
ną będzie. D a t  j a k o  w y l e j .

S y lw es ter  S z te y n  E xeku tor  czyn ionego  Testamentu>

3 W ed le  Fkazu J E G O  J M P E R A T O R S K IE  Y  M O S C l  
Sam ow iadnącego  Całą R ossyą  etc. etc. etc.

U U rt iey  Johannie Ty Iłow ej oraz j e y  potomstwu z dokła-  
dem  opieki , p ozew  przed  Sąd M agistratu W ileńskiego  
praw em  gościnnym  sądzić  się Mający, z c y ta c j i  U U rr. K a
je ta n a  R a d c y  departamentu P łockiego i S tanisława K a 
nonika Pułtuskiego Łunieskich mieszkańców Królestwa  
Polsk iego  k tórzy obzał. p o z y w a ją , m ien iąc  się i  referując  
do dowodów u Sądu z łożyć  się mających, w  szczególności  
za ś  oto : i i  co z a łc y  zeszłych  Józefa  i Jana D e  Tylłych  
rodzen i sioetrsanowie i celem u zyskan ia  p o zo s ta łe j  po  
nich sukcetsyi p r z e z  M a g is tra t  W ileńsk i zam ieszczonym  
do G aze t  K u ryera  J.itew. i  Kor respondenta W arszaw sk ie 
go  og łoszen iam i Wezwani , g d y  przedsiębrali  m ia ry  i  sto
sownie do nich w oznaczonym  czasie  dla odebrania t e j ż e  
sukcessyi w m agistracie  W ileńskim  za ja w il i  s i ę , zn a le 
ź l i  w  n im  podan ą  p rze z  obiul. W IVMość pod  dniem  
5o m aja  bieżącego  1818  r. w  r z e c z y  t e y i e  su icessy i  p ro -  
zbę. Celem prze to  udowodnienia o m ylnym  obia ł.  l'V lYM ość  
stosunku tako równie w obiekcie w y p ró b o w a n ia , i e  ca ła  
p o  zeszłych De Tyllach sukcessya na ia łcych  jako n a j 
bliższych krewnych ze skutków p ra w a  A r.  r 7 z  rozdz.  3 
spadać pow inny i  oni j ą  ty tko o d z ie r iy ć  są  władni p o z y 
w a ją  i  proszą  przy jęc ia  i  za tw ie rd zen ia  dowodow ze  stro
n y  zaBcych^składających się, a  m ocą onych p r zy zn a n ia  
cat t y  sukcessyi p o  zesz łych  D e  Tylłych pozostu tey  d la  ia ł ł .

»U

i oney im w ydania  f nakazan ia  lom portacyi na o i ia łn e f  
'ly llow ey Wszelkich dowodow, za ju k iem  i  p rzedueb ie t ze p ró 
bować spadku na siebie po D e Tylłych sukceasji. puczem  
skasowania w stelkich obzułł. stosunków o p.rzt-ds■ ęwzię
cie erodkow aby pozostałość po zesziych l ie  't y iijcn  do 
oczewistey rozprawy r.ieu leg ły ja ko w e j stracie lub szko
dzie a zd&.j ąowamu tego wszystkiego co-czasu s/ rewj  uo* 

w iedzionym  i proszonym- będzie o ę tp e n s  p ta w n y. 3 Ł . M, 
linku  i 8 ) 8  m iesiąca ijbra 2 6  dnia  J f ainy w ie j  w y

rażany świadczę iż lego  pozw u Kopra zgpana z  autenty
kiem  z  cy ta c ji Urodton jjch KajęfMMo. Radcy . epatiałticr.tU  
Trockiego i Stanisława Aund/aka Pułtuskiego 'Ł un ieskich  
mieszkańców Królestwa Polskiego, urodżóńcy Johannie i j  i- 
lówey oraz je y  potomstwu z, dokłądcn> opieki p J o  m e  m a- 
ją c ty  w t e j  guberm i..osiadłoici do drzw i .0ąuowych m a
gistratu  w ileńskiego■ p rzyb iłem ,

'Augustyn- Jackowski H '. P. H ileń .
Roku  i 3 18 trica ąbra  a a  dnia  przed a k ta m i m ia sttt  

gubcrH itffo  H lina  , Stanąwszy osobiście, w oźny łtt-u ' i .T -  
leńshiego AugŚstyn Jackowski , n in ie jszy  kw it u: z c low nie  
zeznał, o czem  1 i e  je s t  waktach grodz. Świadczę j g n ą cy  
Aiisicwicz M . ł i  . R eg .

3 .Kxcerpt osvviaclrzeojil t  Protokałri pot.ocznego Z ie m ,  
Pttu iieu. w (ifioje <>,ii /,t-y zppcai ot cci ii.idou.  ̂od 
p ieczęc ią  u rz ę d e m ą  Z iem . teg o ż  i'J.ui jest w ^oan .

R oku  ty s iąc  ośniset o śm n asU g o  imc. ,.ua. ókt o b ra  cHvu- 
dziestego dz iew ią tego  dnia, p rzed  aktami* Zieio P i t  ii >/'■.)- 
leń , s taw a jąc  osobiście JP . W in o e j i iy  R e w ’-.«w ski oświad
czen ie  jjomższe wpisać do p ro to k u iu  rn-^a-ł. n as tąp u ie  pi
sane. Oświadczenie  iiiueineni W .  JX. T e o d o ra  Vv’i r s z v ly  
l'rada ta  wa t  c (i r  \ j i i  m.> /..., t.: \  o/.v m s 11, , następnie >jo t o\s o-
du: ciioc.a/. siei; re tem  dy liary iuyn . Zleri:. Pl.tć V' deiidi le- 
go m iedzy Sov\ n i nikiem D aiąiow iezeir .  i dnlszerrb i:*e- 
d y to ra ib i  n ie le tn iego  • O iedgow da w ro k u  jeszcze Ły.bąd 
osin..et siedntnastyir: sep ieu .b rą  ( l«udzie.slcpo uódn>fg,-- 
zapadłym , na ośw iadcza tąc ;  m d ećy d o w an ą  zosta ła  ]»o+- p e r -  
t a o y a  papierów do K.ancellaryi Z iem , Waleń, m  spątd. ze-* 
ściu niedziel, jednak ośw iadcza jący  (pak .„•! j a ś n a i  r a  ue- 
k redie Sądowi) r. pow odu p o w ie  zeum tp cu ze  ,.ąpieiov. ze
szłemu w u n iw e rsy te c ie  W  i leń. p n ic z s i  1 ;  Vi;ck,t wi
eżowi naowc/,,1.5 p len ipo ten tow i k a p i tu ły  Z u iu d zL ey  ula 
za z iey  cnego śm ierc i ,  tuem ogąc zpodiopieczętow ,.o,d w 
dybjrć i kom portacy i  uzupełnić  w tcu n z rJc ,  zar/.s. i ( v, ad- 
c»enie, że za  i łzyrbanictn  z  u n i tv e rą v tn u .  on;- . ' .n-v-u i u- 
je, d  .szakże poimino rek  w irow an ie  p ry w a l in  o wydani* pa
p ie ró w  t pomimo podaną  p ro śb ę  do Sądu  Ziera. vViieii. o 
odniesienie się do u n iw e rsy te tu  W- ile 11. w ceni cdzsska-. 
ni a pap ie rów , gdy re z o lu c j i  n ieo trzy m a ł ,  oświadcz,. y T \  był 
znagioriym czekać  przyby eia sukce.sśoruw X,ędza Jil.tk ,‘e - 
w icza  k tó rzyby  po odpieczętow aniu sk ładu  po zeszły u. M i
ck iew icza  pfo łessorze  pozostałego, papterv  w yex triu iow ul ą 
k tó rz y  w  dość późnym  czasie p rzy b y w szy . ,  w : bił;li< le 
ci* zeszłego M ickicw u f< pro iesso ra  i pa pici y k a p i t u l e  / m u -  
dzkiey  służąe.e w ynalaz łszy , zaledw 111 o r to b r i  oś w iacJc: ,t- 
jaceinit powrócili. Czyniąc  za tym  stity sfakcy ą d e k re to w i  
Ziem . P t tu  V* Je  u. w yż  d a tą  p rzezn aczo n em u  , wedle r e 
je s tru  papiery k o m p o n u ją c  1 otiym p e r s y s t e m y ą  t r z y m ie 
s ięczną  za iińerząjąc . , wolne p rzez ie ran ie  w każdym  czasie  
s t ro n o m  in te reso w an y m  zachow ując  , dla wiadomości do- 

. s ta te c z m e y s re y  o spełnieniu skutków d e k re tu  w zakorn-

to r tow aru  11 papicyovy limieysze zanosi się ośw iadczenie ,
1 tego  oświadczenia podpis w  p ro toko le  n a s tę p n y ,  w im ie

n iu  a k to ra  podpisuje, YV n icen ty  Rewfeow ski.
Z g o iz i łe m  z R ro to k u łe m  Jan  Z ienkow icz  Z iem . W i leń.

R e g e n t ,

8 . Chcąc posięgnąć po  kim m ajątek  praw em  natu
ralnego  spadku, trzeba  dow odam i praibncmi okazać  sto
p ień  n a y b l i i s i s g o  pokrewieństwa. W ła d y s ła w  U f  mir a  
zm a r ły  bezpotomnie , istotnie p o ch o d zą cy  z f a m i j i i  n i i e y  
podpisanego i n a j b l i ż s z y  1 k r w i , zo s ta w ił  po sobie zn a 
c zn y  majątek, a mianowicie schedę Sądem E x d y w i z o r  skini 
m ają tku  J t r .  R zew u sk ieg o  z a  to-'to czer. z ł . ,  7  zł .  i  g r  2 8  
w y d z ie lo n ą — • W  j a k o w e j  sukcessyi j u z  z  ró żn ych  u w ia -  
domień i 10 g a zec ie  um ieszczonych , nabiera n i i e y  p o d p i
san y  przekonania , i i  imiennicy N iem iro w ic ,  a nawet niekre-  
Wni zmarłego W ła d y s ła w a  N ie  m iry  do osiągnienia  su
kcessyi napierają się, ma sobie z a  obowiązek o s trzedz  pu 
bliczność  , że  ta  ca ła  sukcessya nie do kogo innego j r d n o  
do  fa m il i i  N ie m iro w  d z iś  je s zc ze  w  majątku T r y le  siu  
W M iń s k ie j  Gubernii w  Powiecie  Mińskim leżącym  mie
s z k a ją c e j  n a leży  -— O  co w  czasie swoim n i i e y  p o d p isa n y , 
u w o ln iw szy  się od abaw iązkow  u rzędow an ia , u c zy n i  p r a -



w n y  dopominek, a b y 'za ś  o Um publiczność zaw iadom ioną  
b y ła , p rze z  n in ie jsze  oświadczenie w szystkie  interesowane 
osoby zaw iadam ia.

D om inik N iem ira  Assesor Sądu N iż .  Z iem . P ttu  M iń .

i . " W  zam iarze przyśpieszenia generalnych i o sta tecz
nych  rachunków , iakoteż na cel zdania spraw y z obowiąz
ków  P le n ip o te n ta , w zyw am  W . G aspra Iw aszkiew ica 
K ap itana  b. woysk P o ls ., izby na dzień drugi januaryi na
stępnego 1819 roku nieodm aw iał przybycia swojego cfo Ra
dzi wilm ontów , jako m ieysca rezydencyi mojey i składu pa
p ierów  in arch ive znaydujących s i ę —• N iew ątp ię : że W . 
Jw aszkiew ic będzie się w idział obowiązanym  przystąpić 
skutecznie do uspraw iedliw ienia się z kilkoletnich czyn- 
nościow i działań , k tó re  jakiem i realn ie  bydź się okażą, 
a z tąd  do jakiego stopnia uniew innić W . Iwaszkiew ica 
p o tra f ią ; w takiem  zupełnie w yobrażeniu (jeśli będzie żą 
dał) p rzed  sąd bezstronney opinii p rzedstaw ić nieomie- 
sz k a m —  Lecz jeśli stanowczego obustronnie szukać ma
m y w y ro k u ; te d y  god*i się spodzieryać '■ że nieusłauiając 
się zadnem i p rzy czy n am i, ani jakim kolw iek poprzedm em  
uspraw iedliw ieniem  s ię , k tó re  przedw cześnie w ywiązanem  
bydź nie m og ło , zechce W . Iw aszkrew ic oddać się opinii 
osob wspólnie ze m ną dopiero w ybrać się m ających, a t ą  
koleją nayw łaściw iey zostaną rozw iązane w szystkie oko- 
licznoście i p re tensye w zajem ne— Jeżeli zas pomimo ni- 
tueysze moje w ezw anie na  dzień 2gi january i następnego 
1819 roku W . Iwaszkiewric przybyć n i e z e c h e w  o w czas 
p ró cz  w yraźney na moją s tro n ę  ew azyi i uspraw iedliw ić- 
w ienia s ię , k tó re  zawsze w obliczu bdzstronney opinii 
m ieć pragnę, będę zniewolony póyść w skazaną drogą są
dowego rozstrzygniem a, jakie W . Iw aszkiew icow i wr swo- 
jem  podobało się zastrzedz oświadczeniu. N ieszukam  ża
dnych korzyściow  z za trzym ania  własności W . Iw aszkie
w ica  , rówmie jak  niew idzę potrzeby  rozm ijać się ze sto 
sunkam i bezpieczeństw a m oich in te re ssó w — Coby w ięc 
spraw iedliw ie W . Iw aszkiew icow i naiecHem bydź się po
kazało  5 tego  odmaw iać n iem yślę , a na samojedno hasło 
doponnnku prelensyow ' zaspakaja ' nie jestem  w obowiąz
k u —  Nakoniec im silniey zdolne będą przem aw iać za W . 
Iwaszkiewdcem  czynności i działania jego w moich in te- 
fessach  i u trzym yw aney  kilkoletniey" nad dobram i adm i- 
n is tra c y i; tem  poźyteesniey i dogodniey będzie dla mnie— 
A t ak :  jeśli nie zkąd m ąd ; ted y  z w yraźnego przynay- 
m niey mojego w tern d o b ra , radbym  w idział >V. Iw a
szkiew ica nayzupełniey uspraw iedliw ionym  •—-T akow e mo
je wezwranie , po zaaktykow am u W S ądsit /ziemskim lub 
Grodzkim  W ileń sk im , aby trzy k ro tn ie  w Gazecie K uryr- 
r a  Litew skiego zostało pomieszczonem upraszam  — L a t 
W Radziwdlm ontach roku  1818 now em bra ’ • dnia.

Ludw ik X ią żę  Bcdsiw iłł.
Roku tysiąc  ośm set ośm nastego m iesiąca d< • mbra t rz e 

ciego dnia. . “P rzed  A ktam i Ziem . P ttu  W ile r  staw aiąc
osobiście W JP . Iguacy N ow icki.— T akow e oświadczenie 
do A k t podał. /

P rzyjąłem  Jan  Zienkowicz Ziem. W ileń. Reg»

5. E xcerp t oświadczenia z P rotokulu  potocznego kan- 
ce lla ry i M ia sta  W iln a  w  dacie n iżey w y ja śn io n e j zap i
sanego , roku >818 miesiąca nowembra 11 dnia stronie po
trzeb u ją cej urzędownie je s t  w ydań.

R oku  tysiąc ośmset ośmnastego miesiąca nowembra 
dwónastego dnia. P rzed  aktam i M iasta  (zuberskiego  
W iln a , s tanąw szy  osobiście S tar o zakonny L e jb a  Jeremiad  
s z e w ic z , M u y ze l O by w. M ile ń ., oświadczenie pom zsze  
wpisać do protokulu podał, p rzez słow a : oświadczenie no
mine S tar o zakonne g o  L e jb y  Jc rem ia szew icza M u yze la o -  
byw a tela  W ileńskiego , na Starozakonnego Jankiela A ro -  
now icza  Z o łu d ka  m ieszkańca M iasta  W iln a  zanosi się 
x  następney okoliczności i oto: ża łu ją cy  delator przed la ty  
kilka  w iód ł z  ąbzał. Jankielem handel kom paniczny  , i  
wspólnie d zia ła ją c  z  obzał., wspólnie też w yd a w a ł z  ob- 
Łał. cero g ra fy  na odpowiedź z  m assy handlu kompaniczne- 
g o , lecz u w a zyw szy  dla  siebie większą spokoyność g d y  
się o d łą czy  ża łcy . delator od kom panii, u czyn ił n a jp rzó d  
obrachunek z  m assy o g ó ln e j, ja ka  w  chodziła  do obru-  
tow  kom paniczny ch, i ja k a  w  x iędze  hand low ej, z  w y  ra 
jen iem  wszelkich debitów komu zaco i na wiele była zam ie
szczona, i  g d y  w  dom ow ym  układzie niemożna było z ob
ia t .  skończyć, przecinając rozwlekłem u procesowi ko ley , 
na kompromis ia łc y . deltor. z  obzał, zg o d z ił s ię —  IVa  
którym  cała massa k ompanicznego handlu była  rozbiera
na, i  w szystkie  d łu g i do m assy ,stosujące się zliczone ko
niec sw óy w z ię ły , p rzez  p r z y ję ty  obowiązek w ypłacenia  
w szystk ich  cerografow  na tabeli generalnej w ypisanych , 
i  oddania takow ych rozdartych Łałcemu. delator ow i i g d y  
wolę dekretu kom prom isorskiego zaczęto przez obzał. speł
niać, po  nam yśleniu się znać i p rzygo tow an iu  się do Ja c i-  
en d y  w  dniu ośm ym  marca tysiąc  ośmset siedmnastego  
roku obzał. Jankiel A ronow icz Z o iu d ek  za g ła d y  śladów  
debitów i  kredytów  ułożone x ię g i  p rzych o d ó w  i  rozcho

dów , w  których p o życ zka  b y ła  zapisana z  lo k a c ji gw aU  
townie odebrał i  one niew iadomo g d zie  u k r y ł , ja k  o tent 
zaniesiony w  aktach m agistra tu  W ileńskiego  m anifest 
przekonyw a p rzem ilcza w szy  obźał. czas n iejaki podsta 
w ił z  ramienia swego Starozakonnego Berką K adysew icza  
z  M erecza , k tó ry  za  cerografem  do za ł. j u ż  nienależnym  
la t kilka  nie dopominając się za ł. dopiero zakłucać zd e
term inow ał, się i  rubli srebrnych pięciuset n ig d y  n iepoży- 
czonych p rze z  process dopominać się od za ł. postępek ta 
kow y obźał. Jankiela A ronow icza  Z o łu d k a  n ietylko  d la  
w yświecenia nie słusznego poszukiw ania rubli pięćset Łat. 
lecz i  d la  za  pobielenia, aby je szcze  z  iakiem iś cer o g ra fam i 
na kompanią daw anem i, a p rzez  kompromiss zaspokojone
mu i  żałującem u zwrócić się p r ze z  obzał. pow innem i, a na  
ob la ł, sam Jankie l A ro n o w icz  Z o łu d ek  ani ktokolw iek  
Subordynow any od je g o  lub też kondyktow ie nabyw d-  
ja c y ,  n ieprozekw ow ał, p rze z  n in iejsze oświadczenie 0- 
str ze gając, że żadnego zaw inienia z  rzeczy  kom pamii han
d lo w e j niema, któreby regulować się m ogło do osoby ża l. 
deltra zapow iada i że na przypadek zjaw ienia  się ja k ic h  
cerogrcfow  ; że takowe są opłacone , uw iadam iając , ta k  
przeciw ko cerografow i na rubli pięćset w  ręku podstaw io
nego Berki K adysew icza  zn a jd u ją ceg o  się. z  k tórym  n ig d y  
żadnego zw iązku  ia łc y . niem iał i niejest d łużnym  °nerżkj^ 

ja k o  też przeciwko samemu obiał. Jankielow i A ronow iczm m  
Ż o łą d k o w i ja k o  podstęp 1 napaść dopełniającemu m ani

fe s tu ję  się, i  w  akta publiczne takowe zażalenie zapisuję. 
w P rotokule podpisano. I^eyba Jeremiaszewicz.

5 Am atorom  oddawna zn a jo m e j i  upodobanej g r f  
w  Szachy rekomenduje się n iżey  podpisany tym , którzyby  
tey uczyć się sobie ż y c z y l i , lub te i  dla przepędzenia  cza 
su doświadczyć zechcą za n a y  szczup lejszą  nadgrodę, tak  
równie w swoim , jako te i  i w amatorow domu oświadcza  
prace swą , nie did t y  jak  w M ieście W iln ie  w każdym, 
czasie : m ieszkanie moje na ulicy R u d n ick ie j w domu B u r
m istrza  Cedlera N .  390. J. Jjachmann.

3. Z n a jd u ją c y  się tu z  rossyyskiem i x iq ik a m i , ob
w ieszcza szanowną Publiczność: iż  z  p r z y c zy n y  niektó
rych okoliczności, zostanie na kró tk i c zrs; za tlm  upra
sza  chcących hupuu/ać rozm aite ro isyysk ie  x ię g i  p r z y -  
spieszyć żądanie swoje do sklepu x ięgarsk iego , zostającego  
w domu ra tuszow ym  p o i  N .  11.

5  HaXOAHIRiflCH 3/jbcfc tCh PoCcifiCKHMH K flll- 
ra&iH, H3BbiRaemi> nontnenH yro IIy6;iHKy, hitio 
n o  p a 3 «biMŁ obcmoameaŁcmBaiM t oem aem err  
o u t  Ha KoponiKoe opeiin; h nomoivty npocnnił»  
hmLhoiuhxr ua^oGnocmb b r  pa3HbiXR P o e c iń -  
c k h x r  KrmraxR ycuopaniR  cbohmh m peboBa- 
HiHMtt, e r  ^laBity co cm ofiw y io  BR ParnyuiHOMR 
4 o a ib  noflR JS. u  k r  KHnro-npoflaBRy K h h -  
3eBy._________________________

3 Roku 1818 m ca gbrdS 3 dnia w skutek dekretów rem is- 
gyynych T a xę  i E x d y w izy q  m aiętności D utkiew icz w p ttc ie  
Borysow. sy tuow anej aktorstwa W . Józefa  Kowerskiego  I 
Sędziego G ran. P ttu  Bor. na  usatysfakcjonow anie jeg o  

■ w ierzycie li przeznaczających , i  na  m ocy dekretu pierwszo- 
zjazdowego, Sąd T a x  at orsko E xd yw izo r. w term inie z odkła
du w ypadłym  , po przyw ołaniu i złączeniu stawających stron  
aktoratów, i po w ysłuchaniu głosow produktowych w yrokiem  
swoim w d a c e  w górze w y ra żo n e j, w sku tek  pierwszo  
zjazdowego dekretu  , aktu in k w iz y c j i , ka lku la c ji i  w ere- 
f ik a c y i  z  rodzaju spraw y m iędzy debitorem a possesorum i 
w ypadające j, zadecydował, na odbywanie ja ko w ych  aktów , 
urzędników  p rzezn a czy ł. Term in  zjazdu  na  takowe akta  
n a d z ie ń  20 9 bra roku tera źn ie jszeg o  zakreślił. Po w y- 
expedyow aniu  których, zja zd  swóy na usa tysfakcjonow a
nie kredytorów , i pretensorów W . Józefa Kowerskiego S ę 
dziego na dzień  28 xbra  roku teraźn iejszego  naznaczył. 
W  jakow ym  te rm in ie , że do pryncypalnego wyrokow ania  

p rzystąp i zastrzegł, o czem  iżby kredytorowie 1 pretenso- 
rowie w iedzieli i tak do aktów iako i pryncypalnego w y
roku z dowodami sub amissione re i staw a li, p rzez gazetę  
K uryera L itew skiego dla trzykrotnego ogłoszeiua zaw iar
dam ić postanowił (i zaw iadam ia się.)

F elix  Tracew ski Pres.
Ja n u a ry  Korkozowicz P  Z  P. Borysow. E xd yw izo r*
Jgnacy K ozie ł P isarz Z -  P< Borysow. E xd yw izo r .


